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Szkoła z Klasą 2.0

Szkoła z Klasą 2.0

Uczniowie i nauczyciele
przystąpili do realizacji
projektu "Szkoła z Klasą
2.0". W Gimnazjum odbyła
się debata, której myślą
przewodnią było "Uczymy
się z technologią
informacyjno -
komunikacyjną  
i przez technologię
informacyjno -
komunikacyjną". 
Dyskusji podlegały

punkty zawarte w
opracowanych wcześniej
kodeksach klasowych. Do
konwersacji włączyła się
publiczność, nauczyciele i
pani dyrektor.  Decydujący
głos mieli uczniowie. W ten
sposób wypracowali
wspólne zasady dotyczące
korzystania z TIK, 
czyli szkolną NETYKIETĘ 
i poznali zasady
obowiązujące

podczas debaty. Najwięcej
emocji wzbudziła dyskusja 
na temat zalet i wad
korzystania z dziennika
elektronicznego oraz
przestrzegania praw
autorskich w praktyce.
Uczniowie byli natomiast
zgodni co do tego, że
portale społecznościowe
ułatwiają im naukę.

       Wielokulturowy projekt 
                    AISEC

Sukcesem zakończyły się
starania uczniów, rodziców 
i nauczycieli o zdobycie
certyfikatu "Biblioteka
Przyjazna Uczniowi".
Działania przyczyniły się do
profilaktyki uzależnień od
gier komputerowych oraz
zmniejszenia ilości
potencjalnych ofiar FOMO
(strach przed pominięciem),

posiadających facebookową
nerwicę natręctw. 
Celem licznych konkursów,
było wspólne spędzanie
czasu dziecka z rodzicem
przy lekturze. Okazało się,
że "Czytanie łączy
pokolenia". Uczniowie
wiedzą, że czytanie to dobra
forma wypoczynku.

                  Biblioteka 
         Przyjazna Uczniowi

Naszą szkołę odwiedziła
Ayame Shiozawa z Japonii,
Dzieliła się z uczniami
kulturą i tradycją swojego
kraju, prezentowała strój
narodowy - yukata,
zachęcała do
przełamywania barier
językowych, tolerancji 
i akceptacji innych kultur.
Uczniowie - dziękują.

Nasze pasje, nasze sukcesy

Karolina Wasyl z klasy 3A
Gimnazjum została
laureatką historycznego
konkursu małopolskiego
"Walka Polaków 
o niepodległość i granice 
w latach 1914 - 1921.
Wielkie bitwy i bohaterowie
wydarzeń" Gratulacje :)

gratulacje :)

Debata Szkolna

Ayame

dla Klaudii
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Kopiec Kościuszki

Lekcja historii
na Kopcu T. Kościuszki w Krakowie

Barbakan

Muzeum Figur WoskowychNasz cel - Kopiec Kościuszki

Uczniowie podczas
szkolnej wycieczki
wybrali się na Kopiec
Tadeusza Kościuszki.
Podziwiając piękną
panoramę Krakowa
zrozumieli słowa 
J. Latrobe:
Jak długo twoja rzeka
płynie i twoja ojczyzna
istnieje,

każdy zrozumie
znaczenie tego
pomnika i miejsca, 
w którym stoi .
Zwiedzili również
wystawę figur
woskowych,  poznali
drogę Polaków 
do wolności
i przebywali 
w  surowych

warunkach wojennych
okopów.
Mieli również
niepowtarzalną okazję
podziwiać zaćmienie
Słońca.
Najodważniejsi
erudyci udzielili
wywiadu dla Radia
RMF FM.
Pogoda była piękna,

więc uczniowie
zdecydowali się 
na długi spacer przez
krakowskie Błonia,
Aleje i  Rynek Główny.
Wszyscy wrócili
zadowoleni i bogatsi 
w wiedzę historyczną 
i astronomiczną.
Gotowi na kolejne
wyprawy.

Pomagajmy!

Jako członek
szkolnego  koła
wolontariatu,  chcę
wam opowiedzieć 
o naszych ostatnich
działaniach. Miałyśmy
okazję pomóc psom ze
schroniska w Skawinie.
Gdy przyjechałyśmy
na miejsce,
poznałyśmy dwie
bardzo miłe osoby ,
które  bezinteresownie
niosą pomoc, bo mają
dobre serce. Psy były
bardzo przyjazne.
Wyszłyśmy 
z czworonogami 
na spacer. Bawiłyśmy
się z nimi, dawałyśmy

jedzenie 
i rozdzielałyśmy
zabawki. Mogłyśmy
nawet nadać imię
nowemu mieszkańcowi
schroniska.
Wybrałyśmy imię
Klops. Ogólnie mówiąc
było przyjemnie. 
Lubię pracę ze
zwierzętami - to nic
trudnego. Bardzo
zachęcam do pomocy
bezdomnym
zwierzakom.

Joanna Zajda

w schronisku

Kraków 2015

2015

20152015 wolontariat
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Stowarzyszenie
Szkoła Marzeń 
w Radziszowie
dostarczyło uczniom
niezwykłych emocji 
i niezapomnianych
wrażeń podczas
nocy spędzonej 250
metrów pod ziemią 
w Kopalni Soli 
w Bochni.
Klubowicze
przenieśli się 
w czasie. Poznali
historię sięgającą XIII
wieku i wielką rolę
soli w polityce
państwa. Skorzystali 
z  podziemnej kolejki 
i 140 metrowej
zjeżdżalni,
Przeprawiali się
łodzią, oglądali  film 
w podziemnym kinie
i relaksowali się na

boisku sportowym.
Nie mniej ważny był
aspekt zdrowotny.
Nocleg 
w podziemiach
bocheńskiej kopalni
zapewnił inhalację
bogatą w jod. 
Jak powiedział pan
przewodnik "noc
w kopalni równoważy
tygodniowy pobyt
nad morzem".
Równie liczna grupa
relaksowała się 
w krakowskim kinie 
i zażywała ruchu na
kręglach pod
czujnym okiem
instruktora. Byli też
chętni, 
by spędzić dzień z
dala od cywilizacji 
na Zaczarowanym
Wzgórzu

w Czasławiu.
Oddychali pełną
piersią świeżym
powietrzem Beskidu
Wyspowego, zajrzeli
w głąb serca
przyrody. 
Na zajęciach 
z przyrodnikiem 
z Małej Akademii
Ornitologicznej
podglądali przez
lornetkę i lunetę
mieszkańców lasu.
Uczniowie
dowiedzieli się jak
rozpoznać, 
kto mieszka w budce
i z czego drozd robi
gniazdo. Dotykali
czaszkę lisa. Pytali,
czy po zjedzeniu
przeciwnika zwierzę
przejmuje jego siłę 
i staje

się mądrzejsze.
Szukali odpowiedzi
na pytanie czym się
różni róg od poroża.
Leśniczy, pan Piotr,
uczył dzieci
rozpoznawać po
kształcie dziupli kto
jest jej mieszkańcem
i pozwolił sprawdzić,
czy łania miała ostre
zęby. Interesująco
opowiadał również 
o wężach pod
ochroną i o tym, jak
rozpoznać dzięcioła
trójpalczastego. 
Na obiad klubowicze
skosztowali
"swojskiego" rosołu 
i samodzielnie
wykonanej pizzy. 
Po obiedzie zostali
zaproszeni na
warsztaty

plastyczne, podczas
których dowiedzieli
się skąd się bierze
słoma 
i siano oraz wykonali
wielkanocnego
kurczaczka. 
Po południu jeździli
konno i karmili
zwierzęta w
zagrodzie. Na
pożegnanie bawili się
w sardynkę 
i kąsającą żmiję. 
Bez obrażeń, tylko
trochę ubłoceni,
wrócili szczęśliwi 
do domu.
Aktywnie działające
Stowarzyszenie
Szkoła Marzeń 
w Radziszowie
wciąż rozwija kulturę,
pokazuje wzorce 
i kształtuje

osobowość uczniów.
Najlepiej świadczy 
o tym aktorski
sukces klubowicza,
Eryka Remańskiego
w programie
"Betlejewski.
Prowokacje".  
Eryk, wraz z
twórcami programu,
sprawdzał reakcje
osób trzecich na
ludzkie nieszczęścia.
Przekonał się, 
że motywacje są tak
różne, jak różne są
ludzkie natury, a tych
samych zasad nie
można stosować 
w wyjątkowych
okolicznościach.
Równie edukacyjny
wydźwięk miała
filmowa rola Eryka 
w serialu "Szpital".

Bohater przestrzega
przed dużą
prędkością 

Stowarzyszenie Szkoła Marzeń w Radziszowie

Klubowicze w akcji!
Stowarzyszenie Szkoła Marzeń w Radziszowie

Zaczarowane Wzgórze
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Bajka terapeutyczna
uczniowie

PIERWSZOKLASISTO ODWIEDŹ BIBLIOTEKĘ I ZNAJDŹ KSIĄŻKĘ DLA SIEBIE.
Swoje słowa pragnę skierować do pierwszoklasistów. Czytanie książek to nie tylko obowiązek czytania
lektur, ale też miłe spędzanie wolnego czasu oraz możliwość zrelaksowania się. 
W bibliotece można znaleźć wiele wspaniałych książek, które wciągną was swoją przygodą, tajemnicą
lub wielką niewiadomą. Dzisiejszy świat zachęca Was do siedzenia godzinami przed komputerem.
Gracie w gry komputerowe, oglądacie filmy, przesiadujecie na różnych portalach społecznościowych,
czy w jakikolwiek inny sposób surfujecie w sieci,  tracąc czas. Zdecydowanie lepiej wziąć książkę i
poczytać. Uwierzcie mi, czytanie książek przynosi wiele dobrego. 
Przede wszystkim rozwija wyobraźnię. Wielu autorów umieszcza w swoich dziełach ciekawe opisy.
Pomagają one stworzyć  obraz  świata. Czytając książki, można się również wiele nauczyć oraz
wzbogacić swoje słownictwo. Proszę nie zapomnijcie, że w każdej bibliotece jest serce, a jest nim  pani
bibliotekarka. U nas w szkole mamy bardzo miłe panie bibliotekarki. One bardzo chętnie Wam pomogą.
Wystarczy im powiedzieć co lubicie, jakie macie zainteresowania. Dzięki tym informacjom znajdą
książkę idealną dla każdego z  Was. Jest duża szansa, że ta książka stanie się Waszą ulubioną,
dlatego szybko przyjdziecie po następną. 
Z własnego doświadczenia wiem, że kiedy coś mnie zainspiruje, to nie mogę przestać czytać. Chcę
poznać następny rozdział, następną stronę. Nie jeden raz zarywam noc, ale wiem, że warto. Mam
nadzieję, że i Wy znajdziecie taką książkę. Chcę jeszcze  podkreślić, że nasze panie bibliotekarki są
bardzo otwarte, mają wiele pomysłów, jak ciekawie spędzić czas wolny. 
Mają one również dużo cierpliwości. Pamiętajcie, że w dobrej książce można poznać duszę autora.
Na zakończenie powiem, że będę szczęśliwa, jeśli choć część mojego przemówienia dotrze do
Waszych serc i przekonacie się do biblioteki. Odwiedźcie ją, wypożyczcie książkę, która będzie
odpowiednia dla Was i którą będziecie czytać z uśmiechem na twarzy.
                                                                                                                               Sylwia Jezioro

           Pimpuś i Lenka w Wirtualnym  Królestwie
W małej, bardzo odległej krainie mieszkała sobie rodzina niedźwiadków: mama, tata, Pimpuś i Lenka. Wszyscy byli szczęśliwi i bardzo się kochali,
 lecz rodzice mieli jeden wielki problem. Ich dzieci nie lubiły grać w piłkę, jeździć na rowerze, pływać w jeziorze. Wolały  siedzieć  przed telewizorem
 lub komputerem i tak spędzać  całe piękne słoneczne dni, podczas gdy inne maluchy biegały i bawiły się na świeżym powietrzu. 
Państwo niedźwiadkowie byli bardzo zmartwieni. Nie wiedzieli co robić. Wpadli jednak na świetny pomysł.
- Pimpuś, Lenka chodźcie tu szybko! - krzyknęła mama.
- Coś się stało? Mów szybko, bo przechodzę ostatni poziom mojej nowej gry i chcę ją dzisiaj skończyć - jęczał niedźwiadek.
- Planujemy jutro pójść na pieszą wycieczkę do lasu. Chcecie pójść z nami?
- No... - ociągała się z odpowiedzią Lenka -  Możemy pójść, ale wróćmy na 15.00, bo w telewizji jest mój ulubiony serial i muszę obejrzeć następny odcinek -
krzyknęła.
- Dobrze - powiedział tata - to jesteśmy umówieni.
Następnego dnia wyruszyli w głąb lasu. Zachwycali się roślinnością, motylami, cudowną wonią kwiatów. Pimpuś i Lenka nie mogli wyjść 
z podziwu, że poza szklanym ekranem komputera istnieją równie piękne rzeczy. Na spacerze spotkali też  swoich przyjaciół z przedszkola 
i dołączyli do nich. Wszyscy grali w piłkę, chlapali się wodą ze strumyka i bardzo głośno się śmiali. Na kolejną wyprawę niedźwiadki postanowiły zabrać
rowery i dołączyć do jeżdżących zwierzątek.
Po powrocie do domu zwróciły się do  taty, by pomógł im  przygotować sprzęt. Na strychu znaleźli dwa bardzo zakurzone rowery, w których było wiele
usterek. Należało je naprawić. Małe misie nawet nie spojrzały  na telewizor tylko rzuciły się do pomocy tacie.
Tu przykręciły śrubkę, tam uzupełniły powietrze w  oponie i sprzęt był jak nowy! Mama pochwaliła swoje pociechy i w nagrodę zrobiła wszystkim gorącą
czekoladę.
Nazajutrz udali się na łąkę. Niedźwiadki wskoczyły na rowery, lecz szybko z nich spadły. Okazało się, że zapomniały, jak się jeździ. Próbowały dogonić
kolegów, ale były za wolne i szybko się zmęczyły.  Pimpuś i Lenka chcieli być tak szybcy jak ich rówieśnicy.
Postanowili jak najczęściej chodzić na wycieczki.
Od tamtego czasu rodzeństwo często przebywało na świeżym powietrzu i dorównywało przyjaciołom. Polubiło wycieczki rowerowe, 
jazdę na deskorolce i wiele innych rzeczy, na które przedtem nie miało czasu przez komputer i telewizor. Szklany ekran zastąpiła im zabawa 
z kolegami.
                                                                                                                                                                                         Weronika Tomasiczek

Wkrótce ukaże się autorska książka gimnazjalistów zawierająca zbiór bajek terapeutycznych dla dzieci. 
Już dziś zapraszamy do jej lektury. Dostępna będzie w bibliotece szkolnej.

polecają


